
Boże, za Wiarę i Ojcżyznęl Ośw iata ludu dokona cuduB

,  0*y ^yjaciei Ludu” wychodzi trzy razv tygodniowo.
poczcie z odnoszeniem miesięcznie 2200 mk.

^Ka w d , noszenia miesięcznie 2100 m. z odnosz.w dom 2200 m, 
w rolsce miesięcznie 3000 mk.

^clj Dn., „ “ ojadyńczy egzemplarz 200 mk.
°Paską 2 franki. W innych krajach 100 procent drożej.
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majcie złodzieja^.
^  ith, P^yższym tytułem byty minister niemiecki, 
^  Ben z niewielu bezstronnie na kwestię pjiską 

^ .publicystów , umiei.it w pewnym czase- 
lłie r artykuł, w którym z c;łą stanowczo 

_J»iu 'z rząd niemiecki chwyta się znanego 
8tjf ‘ Jj® którego często mylą pogcii uciekający 
i  R..?.w.racaiae od s ebie uwagę

"nie.wołają żatosnym głosem na cały świat
i baniach__ ns ■—■•tu wojennych w Polsce, mających

oderwanie przyznanej Niemcom. części 
JsbScli a‘- ~  Pt,£i(:zas Sdy po cichu robi się 
i C ^ n i e j  granicy Prus bardzo daleko idące 

_  I g ?’3 zbrojne.
Ą  Ca w Niemczech panuje wojenny i wrogi 
4  Sini." prasa bez różnicy odcieni zachwyca się

ówieniami w Berlinie, dosi^gającemi się 
r* Górnego Siąska. Jednocześnie

-l ^oto£ł?2e 0 wojowniczych zamiara:h Polski, 
'l ynini _ i3j&m się jakoby na niemieckim G Śląsku

'iii %  „““"-er wychodzący na naszych kresach za 
3y | '2et niemlec ich w ottatsich czasach prze- 

^  ,smentsmi z tego pewedu, obwieszcza
ij". nC/,u z patety cznem oburzeniem o prześlado 

j jMJ"lezkości pod polskiemi rządami. Naj 
> t j t| t,t-3rczki pomiędzy przedstawicielami obu 
\ V  lżenie, zresztą zupełnie zrozumiale, d® 

» t25ś ■ Parislwoweinu w odzyskanej przez
A  |j'«Cl Górnego ąska przynależnego mu stą
pił t , [? S|ę wyraziło v/ usuwaniu napisów nie- 
K̂ sia głowicach i Królewskiej Hucie, daje po 
p ij^ j^ ie c k ie j do wylewania lez krokodylich 
©Srjy! "a**t jeden z poważniejszych niemic- 
iłł? w,..'/ ■ Oberschlesischel' Kurier1 zamieści!

2Hr<j.'u<SlTlaścl 0 !ern> że konsul polski w By- 
1 S; di , Się t*° vv°jewo«ly śląskiego z prośbą, 

Hj się w województwie ekscesów
, f *' Ha,., ™ gdyż to źle wpływa na pełeże ie 
? In? ^ 2 - , P°d zaborem pruskim.

Ky! su]’1 at;*?vvt-śc: fałszywa i nieprawdopodobna, 
1 lip ii-, (, anj nię miał powodu do tego rodzaju 
■ *lron? żadnyih lego rodzaju ekscesów na 
1 ij b»' niema, ani te mógł ceś podubnego
i j? Z V|j POZO a ? n takie komunikowanie

j[l 'lip "znnii wojewódtkicmi przepisy b'uro- 
r  została ze strony urzędowej demen

|  f m t0i
A  k afob I u nak nastąpiło, szczęśliwemu jej wy- 
® i  - !■ u k N zro|rić sporo.huka w całej prasie 

ii^ jłom ość  ta miała na ceiu zwrócenie 
ku."eJ na rzekome 

t  (s4w ’® j*st szkcdliw 
ĵ!>iS()0bf®!8kicfe.

b,uf a w s i a i  można również wystą- 
K 'Sc>liU,-am''l;tar!ystów niemieckich z G. Śląską. 
Mjl( ni»ll*.<!o wojewody Schultisa i i

V prześladowania r,ie- 
nawet z punktu wiche

»  •« „  wojewody .scnuitisa i interpelacją 
a  "̂Gce k0 iąc:rch pogłosek o mającym wy 
jSjAjtdż '.'Powstaniu'. Ma się rozumieć, ctrzy- 

r)i-i h’’ 2e Polska ani sama nie czvni. ani też* — roisKa ani sama nie czyni, ani też 
blei _ n'czeg«, co by mogło zakłócić tak 

*  .-„. ^ ' P ^ e b n y  spokój.
wystąpienia, pomiędzy któremi nie„

*/ j1 huKoriovv,Tie<‘ Pewnego związku, mają cel jeden, 
J  Aczp.^ysia le’ który tsk dosadnio określił ber- 
•i i vi p Slwr^ K  uwagę opinji publicznej
j? ! ^'e.Ci, eg tllr°pie od własnych przygotowań 

iftra.:i -sku Przyjeżdżają z za kordonu niemiec- 
{P Ać si| Powiadają, że widzieli tam wielkie 
4  V  si [abin^,łskowych, zaopatrzonych w elbrzy- 
^  na T fnES2ynowych ' łsokćw. Pociągi

la lanv a° v,V'K'kłzych stacjach w pobliżu gra- 
-% s|ttKh . .' st“tniih dniach został na Śląsku 

a 15Zy ‘ kfilowy Przez granicę po 
a. *° dlatego, łby w necy dtkeny- 

(j^Stó k ®r>’ch by żadne niepożądane eka

sPrg W jest prawdy, my tu wiedzieć
2 razie jednak musimy sobie

e?o, że w chwili obecnej wszelkie

C ena o g ło sz e ń :
Zwyczajne za wiersz noiiparelówy jednolaniowy . 300 m:
Zafobne i dis poszukujących pracy , . . 250 ,
Reklamy w dziale redakcyjnym . . . . '  890 ,
Przed tekstem na i stronie . . . .  !0Ó0 ,

Ogłoszenia ze 'skomplikowanym ukfadem 50 procent droższe.
Na ogłoszenia ponad 10 razy się powtarzające, odpowiedni rabat.

Kępno, na sobotę 28 kwietnia 1923 r. Rok X.

najnieprawdopodobniejsze niespodzianki ze strony Nie
miec są możliwe.

'Pań.two to przeżywa ebsente ciężkie przesilenie 
polityczne i ekonomiczne, wywołane przez okupację 
zagłębia Ruhry. Przemysł ograniczać musi swą dzia
łalność 2 powodu braku węgla i surowców, a ta oko 
licznc-ść zwiększa z dniem każdym ilość bezrobotnych, 
Komuniści coraz śmielej podnoszą głowę i są gotowi 
dia swoich celów wykorzystać obecne zamieszanie. 
Wobec takiej sytuacji wewnętrznej rząd, aby ratować 
się jest gotów rzucić się na najbezsensowniejszą awan 
turę, kióra by mogła odwrócić uwagę społeczeństwa 
od rozpaczliwych skutków jego gospodarki. Jakiekol
wiek kr#kś. mające na ceiu odzyskani* utraconych bo
gactw G. Si. ska były by bard;o popularne w Niem
czech, więc Berlin gotów bez dłuższego namysłu puścić 
się na awanturę, nad której skutkami nikt by tam się 
dziś nie zastanawiał, bo wszak znajdujący się w tak 
beznadziejnem położeniu bankrut nie ma nic do stra 
cenią. My jednak pragniemy pokoju, nam on jest po
trzebny dla umocnienia naszej państwowości, powin
niśmy więc na każdym kruku demaskować to prowo
kacyjne zachowanie się Niemiec. Ponieważ dziś w Eu
ropie nikt nie_pragnie zamieszek, czynniki miarodajne 
powinny przedsięwziąć wszeikie średki, aby ten tak 
wszystkim potrzebny spokój nie zestal zakłócony przez 
jakikslwTek czyn rozpaczliwy rządu niemieckiego, które 
zda się tonie w falach zamętu. R x

Nowe zbrodnie bolszew ickie.
W-dniach najbliższych rozpocznie się w Moskwie 

nowy proces przeciw- Polakom. Tym razem oskarżone 
są siostry zakonu w Mikołajówce pod Piotrogrodem 
obok kościoia na cmentarzu W}bor,kim Na ławie o- 
skarżonych zasiędą pp: jabł ńska. Nalewajko, Andrzeje
wska, Rupnikowicz, Wiszniewska, Klementyna i M»ł- 
gorzrta Po!?k. Rozówna, Paszkiewicz, Leszczyńska, 
Chrzanowska, Czarnecka i Brociecka. A ft oskarżenia 
zarzucą im, że należały do niezarejestrewanej ergani • 
zacji o c i eh antypaństwowych. Akcja powyższa 
zmierza do zupełnego zniszczenia szkolnictwa polskie
go w Rosji, Rozkaz aresztowania wydała żydówka 
Auweg, k erowniezka jednej z komisyj w koniisarjacie 
oświat/. Materjałów, dowodowych11 dostarczyli komu
niści polscy: Borowin dri, Frankiewicz-Roiar.d, Pslański 
oraz Radziszewski, który jako Arski prowadzi w Rosji 
kampanję antypolską.

Sowiecka ,,Prawda" donosi,- że rząd bolszewicki 
postanowił postawić papieża w stu ii oskarżenia, 
Krok swój motywują sewj ty tem, że w czasie p ro
cesu rrc; biskupa Cieplaka oskarżeni bronili się roz
porządzeniem Ojca św., który zabronił wydawać 
władzom bolszewickim kosztowności kościelne. Wobec 
tego — konkluduje „Prawda1 — papież jest .główną 
przyczyną opr ru przeciw władzom i jako tuki powinien 
być ukarany.

Obrazki Sejmowe.
(Korespondencja własna )

Onegdajsze posiedzenie Sejmu aczkolwiek porzą
dek dzienny obejmował 12 punktów, zakończyło się 
niezwykle szybko, bo w niecałe półtorej godziny.

Zaciekawienia dużego również obrady nie wzbu
dziły, Ic-rn mnr-j, że ostatni punkt, 1 tóiy mógłby był 
spowodować irc co podniecenia a na wet „burzy w szklance 
wody11 z porządku dziennego spadł Chodziło tu mia
nowicie o różne wnioski wciąż jeszcze pokutującej 
.pamięci sprawy wypadków grudniowych, oraz wniosku 
nagłego „Wyzwolenia" w sprawie „gloryfikacji1 zbrodni 
spełnianej na śp. Prezydencie Narutowiczu, którego to 
wniosku rzecznikiem czyli referentem miał być filar 
Thugutowców pan Thugut w własnej osobie.

Gzlerja publiczności zostaia więc pozbawiona 
„ciekawego" mole widowiska a meże nawet wstrętnych 
burd karczemnych, jakie w Sejmie już niejednokrotnie 
miejsce miały.

Trudno zrozumieć, dlaczego i z jakich, pobudek 
niektórzy ludzie z taką lubaś-ią do niektórych spraw 
i tematów powracają. Czynią to chyba tylko i jedynie 
w celu powodowania ciągłych rnznamiąłnień, zamiast 
dążyć do kojenia bolesnych ran w narodzie, jak to 
zaleca! już przecież przed tyg 'dniami w pięknych sło 
wach piezes klubu Chadecji poseł Chaciński.

Większe nieco zainteresowanie wywołał jedynie 
projekt rządowy zmieniony oczywiście w znacznej 
mierze w komisji budżetowej przez kluby t. zw. „ósemki" 
traz kiubiku Nar. P. Re b. Projekt o którym mowa, 
dotyczył „udzielenia gwarancji Skat bu Państwa do 
sumy 500 m l.unów na ulgowe pożyczki dla reemigru- 
jąeych z Niemiec drobnych przemysłowców, kupców, 
rzemieślników, oraz ich organizacji wytwórczych i han
dlowych. 1

Referował sprawę tę poseł Chądzyński, przema
wiali zaś Niemiec Karan za utrzymaniem sumy projektu 
rządowego (500 miłj) podczas gdy posłowie Hertz 
(NPR) oraz Piotrowski Adam (Chrzęść. Dem) doma
gali się podwyższenia sumy według brzmienia komisji, 
to jest co dwueh miijsrdćw marek Szczególnie poseł 
Pictrowski w kiótkiem iecz jędrnem przemówieniu 
przedstawił nędzę i niedolę reemigrantów w takich 
naprzykład obozowiskach jak Główna pod Poznaniem 
lub Szamotuły^ Przeciwko głosom niemieckim oraz 
kilku żydom przyjęła Izba podwyższenie sumy de dwuch 
miljaroów, z których to pożyczek wymienieni wyżej 
reemigranci czerpać będą mogli, a sądzimy, że ze strony 
administracyjnej utrudnień będzie jak najmniej.

Krótko załatwione się z sprawami takieini jak 
wydanie sądom posłów Polakiewicza oraz Reciera (NPR) 
— ostatniego za burdy wyborcze jakich się dopuszczono 
na wiecu w Grudziądzu, gdzie to działaczy narodo
wych jak red. Chmielewskiego, Stan, Kunca i wielu 
innych do krwi pobito. Wnioskom o wydanie tych 
posłów — Sejm jak zwykle w tak:ch wypadkach od
mów!.

W kt ńcu wypłynęła jeszcze sprawa r>.; birtrki cerkwi 
prawosławnej na placu Saskim w Warszawie; prze
mawiał Rosjanin Serebrennikow — ?a pozostawieniem 
tej „świątyni chrześcijańskiej". Dostała się jednak Ro
sjaninowi odprawa ze rtrony polskiej, iż chodzi tu nie 
o świątynię jako taką, a raczej o gmach pobudowany 
za wełą i za pieniądze carskich rządów, który miał pi) 
wieczne czasy służyć jako symbol tryumfu caralu nad 
narodem polskim. Taką „miłą" pamiątkę tryumfu a dla 
nas widomy znak przebytej udręki i niewoli jak naj
prędzej znieść należy. Oczywiście Izba nagłość wniosku 
przeciwko głosem Ukraińców i Rusinów — odrzuciła.

Pozaiem mieliśmy w dniu onegdajśzym. n; stety, 
bardzo skromne, bo nawet bez herbatki imieniny 
dwuch kochanych naszych „Wojtków"; mianowicie 
członka naszego klubu. Korfantego oraz Marszalka Se
natu Trąmpczyńskiego. jednemu i drugiemu z czcigo
dnych solenizantów wysłał klub depesze gratulacyjne.

Na pólkach księgarni sejmowej ukazała się wydana 
przez firmę Rzepeckiego książka „Selm i Senat Rzeczy- 
psspolitej Polskiej". Rozumie się, że panowie posłowie 
a także senatorowie książki i» rozchwytują — raz ną 
pamiątkę, a drugie z ciekawości prostej jak też ich 
w książce tej przedstawiono. Mejem zdaniem książka 
ta przedstawia się co do formatu i wykonania nieźle, 
w każdym razie o wiele lepiej aiż estatnia wydana 
za śp. Sejmu Ustawodawczego.

Jan Niezgadniesz.

Ha powitonis wielkiego zwycięzcy!
Z okazji wizyty Marszałka Focha w Wlelkopolsće 

wojewoda peznsri-ki zwraca się 'do  społeczeństwa 
z następująeem wezwaniem:

Do obywateli Województwa Poznańskiego!
Wielki bohater nowożytnego świata, genjalny 

oswobodzicie! własnej ojczyzny Francji, pogromca po
tęgi, zdawało s'ę niepeksnanej, wskrzesiciel Peisks 
i innych wiekową niewelą gnębionych narodów, przy
bywa dG umęę/onej ziemi Wielkopolskiej, aby oglądać, 
błogie skutki swego wielkiego dzieła wskrzeszenia na
rodu polskiego i radować się owocami swego wieko-
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pomnego wyzwoleńczego c?,ynu, doko lanego wśród 
strasznych, gigantyjzrt>cl) 2inagań największej armii 

oświata na krwią przesiąkniętych i gruzami pokrytyih 
: polach Francji, dla dobra uciemiężonej przez wrogie 
imoce ludzkości.

Jeżeli ze słuszią dumą może spoglądać na wspa
niale owoce swego nieśmiertelnego dzielą, dokonanego 
nad „wierną rzeką' Mrrn-ą to szczególną radością musi 
wielkie a znane z dobroci serce tego wodza przepeł
niać przeświadczenie, że to Jego dzieło przyniosło wol
ność i odrodzenie, po prawie półtora wiekowej nie
woli, dawnej przyjaciółce Francji, Polsce, złączonej 
z jego ojczyzną wiekowemi węzłami pokrewieństwa, 
Ikultury oraz politycznych i wolnościowych ideałów.

Miljony wdzięcznych serc polskich bić tu będzie 
ku Niemu za uzyskany .wspaniały dar wolności. V/isś- 
nie nasze Zachodnie Kresy, nasza stara piastowska 
ziemia Wielkopolska, której wróg odwieczny przysiągł 
i gotował zgubę i zatratę, a która nadzjei wyzwolenia 
.ze straszliwego jarzma nigdy nie traciła, której liczni 
synowie pod sztandarami wiasnemi, pod wodzą wiel
kiego Focha na polach Francji krew przelewali i p >  
magaii wykuwać wolność — dla Polski, Jego czynem 
powołana do nowego życ a, właśnie ta najstarsza dziel 
nica Polski, spontanicznym odruchem wdzięczności 
poniesie serca swoje w ofierze ku swessu Wielkiemu 
Gjwobodziciel jwi.

W dowód tych uczuć wzywam ludność naszego 
miasta Poznania do najżywszego udziału w uroczysto
ściach, jakie na cześć w.eikiego Marszalka Focha, oa- 
anaczonego przez nasz rząd najwyższą godnością Mar
szałka Polski, odbywać się będą według programu, 
którego szczegóły dokładnie ogłoszone zostaną przez 
M gistrat naszej stolicy.

Na prowincji, szczególnie w miastach powiatowych, 
należy urządzić dnia 8 maja br. w święto św. Stan - 
sława, po oap wiedmem zwróceniu uwagi po sumie 
na ważność dnia przez nasz) ch kapłanów, odpowied
nie obchody, połączone z przemowami i deklamacjami, 
zakończone okrzykami na cześć Marszalka Focha 
i Francji.

Cała nasza dzielnica uświadomić sobie powinna 
ważność pobytu Wielkiego Oswobodzicie^ naszego 
narodu na ziemi Wielkopolskiej

Wojewoda: Bniński.

Pow ołanie rezerw.
Na zasadzie rozkazu ministerstwa spraw wojsko

wych powołani zostają na ośmiotygodniowe ćwiczenia 
wojskowe szeregowcy' rezerwy rocznika poborowego 
1896 oraz ci szeregowcy rocznika poborowego 1897, 
którym odroczono termu; ćwiczeń do następnego turnu
su. Ok es ćwiczeń ustanowiony zoslcł od dnia 14 maja 
do dnia 7 Jipca rb włącznie. Wszyscy szeregowi re
zerwy, mający w myśl niniejsz go obwieszczenia odbyć 
w wyznaczonym okresie ćwiczenia' wojskowe, otrzymają 
imienne karty powołania z równoczesne": wyznacze
niem formacji wojskowej. W razie gdyby do dnia 
3 maja nie otrzymali takiej karty, wintti fakt ten 
zgłosić do P, K U

J, l, Kraszewski.

Na królewskim
(CZASY WŁADYSŁAWA IV.)

Zadumał się S.cząc Płaza... a no podróż nie da
wała się obliczyć Dosyć było kaprysu końskiego aby 
ją przeciągnąć, Wprawdzie ten brzydki i niepozorny 
szkapa, na którym się tu dostał, żelaznym był, ale 
i żelazo się kruszy.

- -  Płaza odpowiedzieć nie umiał.
— T tć  pewna — rzekł po długiem dumaniu — 

że ja i godziny nie zaśpi .
Na tę poufną rozmowę wpadła powracająca z  mia 

sta Bielecka, cała jeszcze rozgorączkowana czynnie 
spędzonym porankiem.

— Cóż ty z zamku przynosisz? — zagadnęła Bietkę.
— j. z próźtiemi rękami p ychodzę — odp wie 

działo dziewczę. — Król chory... i po wszytkicm.
-— Gdybym ja była na miejscu waszem — z wy

rzutem poczęła pani Łukaszowa — jużbym tej taje
mnicy dobyta nev,v.i« ho mi te:/n nikt nie wmńwi.moicy dobyła pewnie, bo mi tego nikt nie wmówi, 
żeby jej kićl nie miał zwierzyć nikomu oprócz Kaza- 
newskiego i Pstrokoriskiego.

Młody Pac, który dla was, moja pinno, dałby się 
obwiesić, wie pewno, albo się domyśla. Djsyćby je 
dnego całusa, aby dobyć z niego...

Płaza się wzdrygnął,
— Ależ pani moja — rzekł — wiecie jak to idzie 

od całusa się poczyna...
— 1 ćo dalej? — przerwała rezolutna mieszczka — 

niekoniecznie zatem idzie; aby się więcej nad całus 
dawać miało., A rozum od czego?

B etka pokręcała gtową.
— Całusa — rzekła z minką poważną — cała 

sztuka zawsze niiąy przyrzekać, a nigdy go nie dać... 
ale z Pacem.. Któż go wie? Wczoraj był jak wosk 
mięki, a dziś już u panny Amandy w usługach, bo 
wiatr powiał inny...

— Co? — zawołała Bielecka — królby do niej 
miał powrócić?

Bulka dała znak potakujący.
— Na jak długo, nie wiem, ale od tych listów 

znowu do niej przystał. Kazał się i  krzesłem nieść 
do niej wieczorem i pozostał tam na wieczerzę, gdy
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Szeregowi rezerwy, którzy z ważnych powodów 
osbistycb (kierownicze stanowiska w przedsiębior
stwach handlowych, wzgląd na rodzinę itd ) pragnęliby 
na czas ćwiczeń odpowiednią zmianę formacji woj
skowych, wyznaczonych im w imienniej karcie powo
łania, mogą wnieść do P. K, U. do dnia 8 5 rb. od
powiednio umotywowaną i udokumentowaną prośbę.

Szeregowi rezerwy, ubiegający się w myśl Ustawy 
z dnia 22 3 rb. (Di. Ust nr 37 z 10 4 rb.) o przy
znanie ich rodzinom zasiłku na okres odbywania ćwi
czeń, mają złożyć zawczasu odpowiednio udokumen
towane podanie w urię-lzie gminnym, względnie 
w Magistracie właś.ci rem dla miejs a zamieszkania 
rodziny powołanego.

Zwolnieni są z ćwiczeń „z Urzędu'1 szeregowi 
rezerwy, którzy:

a) są posłami do Sejmu, b) są stałymi urzędnikami 
•państwowej siużby cywilnej (m n.strowie i podsekretarze 
stanu), c) służą czynnie we farmacjach straży granicznej, 
d) służą czynnie w cywilnej straży celnej, e) są etato
wymi funkcjonariuszami Policji Państw,, f) są nauczy
cielami pństwowycb, względnie prywatnych, posiada
jących prawa państwowych szkól średnich, fachowych 
i powszechnych. (Nauczyciele prywatnych szkół muszą 
się wykazać zaświadczeniem odnośnego inspektora 
szkolnego), g) zgłosili się w 192G r. w myśl odezwy 
R. O P. do artrj- ochotniczej, a nie- byli w owym 
czasie objęci przymusowem powołaniem łub też ko
rzystali z ustawy ulg, b) są słuchaczami medycyny 
i udowodnią, że uczęszczają rzeczy wiście rta uniwersytet, 
są w nim imatrykuiowam jako zwyczajni słuchacze 
i utrzymują ciągłość studiów, i) są słuchaczami teolcgji 
lub alumnami seminaryjnymi wyznań religijnych, j) są 
pracownikami kolejowymi, pełniącymi służbę przy 
ruchu pociągów, a mianowicie, zawiadowcy stacji ko
lejowych, kierownicy ruchu łub ich dyżurni pomocnicy, 
telegraf ści, maszyniści i pomocnicy maszynistów, k) od
bywają długoletnią karę więzienia, i) pozbawieni są 
praw obywatelskich na mocy odnośnego wyroku są
dowego.

Szeregowi rezerwy rocztt, pob, 1896 wzgł. roczn. 
1897 lub ich przełożeni mogą wnieść podania do 
P. K U celem odroczenia ćwiczeń na iii turnus 
(orzypuszczalrtie od 15. 7. do 7. 9. rb.)

Szeregowi rezerwy, którzy do dnia 13. 5. rb. nie 
otrzymają odpowiedniego załatwienia podań, winni się 
stawić 14 5 rb, w swojej formacji, wyznaczonej 
w karcie powołania,

Szeregowi rezerwy rocznika 1895 którzy są z za
wodu rolnikami i prowadzą .ciasną gospodarkę rolną, 
-a k orzy ze względów gospodarczych pragnęliby odbyć 
ćwiczenia w II. turnusie, winni ziożyć ao dnia 5 5 rb. 
odpowiednio udokumentowane podania.

Szeregowi rezerwy roczn, pob, 1896, którzy są na
uczycielami gimnastyki szkci średnich, a którzy uczę
szczali na kursy Centrum Wyszkolenia Armii w Rem- 
bart iwie, winni odpowiednie d-. kumenta zabrać ze 
sobą i przedłożyć takowe dowódcy formacji celem 
skłócenia ćwiczc-ri na okres 4 tygodniowy.

Zażalenia na rozstrzygnięcie P. K U mogą być 
przedłożone w drodze przez P. K. U. do D nvódcy

ix.-:
już Zygmuś dawno spał, choć to się zowie, że krój 
ram synaczka odwiedza.. Fdntżzye ma tylko. Królowej 
Gecylji gorzkie było życie z nim, opłakała je nieraz

#Łr. Kora. %  ile zażalajacy się do dnia 13.5’ 
otrzymają z Dowództwa Korpusu odpowie# 
się stawić dnia 14 5. rb w wyznaczonej im ł* 

Szeregowi rezerwy, którzy w spieniony*® r, 
przybędą na ćwiczenia lub też wogele nie *1** * 
da ćwiczeń, podlegać będą karze więzienia, p?j 
nej w odnośnych ustawach.

Irylenko o procesie patriarchy Ti!
Z Moskwy komunikują, że Kry lenko, m# 

stąpić w procesie patrjarehy Ticbena w rt#* P; 
cieia, wygłosił wobec delegatów prowincjaaaii 
ganizacji psriji komunistycznej, przybyłych d»* 1;. 
w ceiu zakomunikowania uchwał tych org»# tjŚ 
dających wydania wyroku śmierci na patrjW t 
cliona, następującą przemowę: - I [j

„Los obywatela Tichena znajduje się 
rękach i możecie być pewni, że nie będz 
litości dla tego przedstawiciela klas 
które, w ciągu długich wieków uciskały lud 11 i 
jeszcze nie chcą się poddać jego woli. t ■ iy 

Rząd sowietów jest zdecydowany odp®*' 
na wszystkie próby protestów najbardziej

mia!
ceru

miłosierdzia dla nilj0”*! tlti 
musi się utrzymac (oj

ślepy®!

kontrakcją.
Nie będzie on 

prołetarj-st za każdą 
bytych pozycjach.

Walka z przesądami reiśgijnemi 
tyzmem mas, jaką obecnie prowadzi 
jest jedną z głównych części tej kontrakcji 

Wydaliśmy wej ę rc-ligji, wojnę wszy1 
znaniem, jakiekełwiekby orle był;; naród r«|, 
winien się oswobodzić -od tego straszni

j  %
jffO jW !

Wiemy, żc zagranicą liczne żywioły roWfjj ^
w społeczeństwie i w P^j Fowodii r ,w

■i:
ii iii

rosyjskie podnoszą
towną karopanję przeciwko nam z po 
obywatela Tichona.

Muszę wam powiedzieć z  tego p o w o ^  
sowiecki nietylko że nie dopuści żadne)  ̂ ją 
z zagranicy, lecz nawet wszystkie wystąpi®11 j i
cizaju, zaliczy na niekorzyść Tichona. 

lin więcej rozlegnie się protestów
niebezpieczniejszą będzie sytuacja oby

ti

e m e n s s a s o ^ m m m .

■ J
TOW. POMOCY J

Idzie inwalida, kuleje,
Stajesz, wydziwiasz go, 
niiraz głośno współczujesz...
Takie u Ciebie serce miękkie; *
A czy dałeś,już coś r,a Inwalidów 
By im straszne ułatwić życie? ,

: WALiDÓW CZEKA |
Kupujcie dyplomy inwalidzkie w J 

ićji Państwowej, na powiatach u PanO*. 'i 
Inspektorów Sikoinych. y  / J j  I

c u a B K E ■ -,, r-c  ̂ ^
- A mówże, miowiecze! — krzyku?^ i>j( 
tworzony. ,e li*1 (s,

pokochał ją dopi to gdy utracił, a gdy ją miał, mu.o 
co szanował

Naówczas już panna Amanda chciała Urszulę 
Mejerin udawać, aie głowa nie p  temu. Pię 
to prawda, aie i ten wdzięk już przekwita Teraz ona 
książątka nie chce i droży się, a potem je: i chłop nie 
zechce.

Dosyć, aby królowo z  sobą piękną jaką francuzie? 
przywiozła, pójdzie panna Amanda w kątek..,

— Ależ kiólowa sama — dorzucił Płaza — piękną 
jest i potrafi sobie pewnie starszego daleko małżonka 
serce pozyskać,

Dziewczę nad swój wiek rzeźko przerwało ojcu:
żoną jego będzie! Z ł ■— Zapominacie

kochać nie potrafi, bo ją zawsze u boku swego mieć 
m.-:e, a jedna potrawa Się przejada...

Bielecka śmiać ,się poczęła i ściskać B etkę, aie 
ojciec zmarszczył.

- -  Nadto ty masz rozumu na twoje lata — szepnął.
— Rszuniu? aie —■ odparła śmiało córka — ale 

doświadczenia mam dosyć. Or.i wscyscy tacy. Owoc 
zakazany najsmaczniejszy zawsze.

Płazę to szczebiotanie w k.ncu rozchmurzyło,
— Dziecko ty maje — szekł — jeżeli biblji wierzyć, 

owoc zakazany nie nam, a wam niewiastom najpoku- 
śniejszy. Adamby go nie zrywał, gdyby nie jejmość

Śmiali się wszyscy. Wtem wszedł Bielecki powa
żny i zasępiony. Nie nowina go było takim widzieć, 
gdy z zamku powracał, bo się z kucharzami nagryźć 
zawsze musia! dużo,

— Czołem! — zap tai Piazy — a co, jedziecie?
— Zdaje się — rzek! gość składając się — a was 

też od załogi naprzykrzonej uwolnię.
—- A! nie naprzykrzyliście się nam — przerwała 

Bielecka — teraz w domu będzie się wydawać pusto. 
Wracaicie ino rychło.

— Byłem inógi — szepnął Płaza, który na córkę 
patrzał.

Bielecki się dekela obejrzał,
— Nic-ci ja nowego nie wiem szepnął — 

a przecież więcej może niż wy... Marszalek Kazanowski 
zwierzył się z czegóż żonie, jejmość mówiła księdzu, 
ksiądz bratu.,, i ot... zaczyna się coś wykluwać,..

Porwała sic Bielecka.

kata
Tyic wiem

^przyjaciół 
'iż koclu

człowiecze!

duda? Bielecki 
. Wj

óiowej.
które ki dla tak zgryzły, wprost przyszły 2̂
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oków
Potwarz o, 

miała, o któfrf

król nie mia! kochanek? obuf«

ię to

i
\
ii? i;»

od
rzucają 
wszyscy .

' a
Bielecka. , . . . .

Z te ni wszystkiem niewiadomo P j ;  
k-ończy -  ciągnął dalej Bielecki 

, y  , ,-twarz tak pi.;.o wziął dc serca* *
K .-:;mow.v!tiemu ■, -iedział, iż ją , {«* 
Frcncii. Ledwie, go marszałek opamit13'1 
zło.ść i zemsta jawna, którym tak ślep® 
nie można... • _

A i.-rza Ac; nad nieszczęśliwą
sódy je ■ prz ,K; :a!lJ

nieco pohamował, iż mu rzeki. "
— Mężczyzna czy kobieta, która 

rób. zdradza i donosi, czy może na 
Pajdzie więc wszystk vym p u n m M

do wyjaśnienia tu nta Aj*™ 
może być z tego, gdy *..

?
i,; $

za małżeństwc 
kiego kwasu zae y

B e tka się też wtrąciła.
— Któż wie, ta niegodziwa n>®' .

może jest aibo sprawcą lub pomocnic^ ^  
jeszcze się spodziewa, że króla' zu°w y  
go nie puści nigdy. V

U nas to wszystko oyć moze._ ^

i  &

była listy wy myśleć, aby króla do z,J.ny j \
stać przy nim. %Królowi też Pac i drudzy wmów'4. • ‘ A  ti, J 

zie p o t  fLgdy ona pozostanie, nie hęazie ‘ ' j[i; 
chować, bo ona go nie spyta czy z AjdU* if %. 
uboczu, czy nie? a królowa będzie 1 . 
terrżniejsze wygodniejsze dla niego . j  
kerzy stają. „je A ■

— Nie domyślajcie . się nadareI" ?fi, , \  
Bielecki — bo odgadnąć nikt nie P ° 0|iy  , ^  
wszystko musi wyjść na wierzch laK.„ P.«S.,no 0  ?.t
Amanda się potrzyma jaki czas, a ^ ^  
ustąpić musi, Kazanowski, O.snl ńsK < mity  
co jest poważnych ludzi, wezmą str°I:l,ę 
król zechce li od niej posagu na 
przecie się zbliżyć! Francuzka tez. 
i tak się jak nieboszczka zawojować

A



Wiadomości polityczne.
■ Nowa w ym iana kom unistów, 
j W sowjecki przygotowuje nową I stę komuni- 

Polskich do wymiany w drodze personalnej z 
,,“j! P*lskim. Usta zawiera około 30 nazwisk.

ian za tyeh_ 30 komunistów sowjety proponują 
r le Poiaków, którzy zostali skazani przed 
i irca, v/ ten sposób wymiana nie ogaranęiaby 
Wch w okresie wielkanocnych księży katolickich 
H ,em “Cieplakiem na czele.

Pan Prezydent w Toruniu. 
a" Prezydent przybył da Torunia w poniedziałek 
Ip0 Eodz. 9 rano. Ma Dworcu głównym oczeki- 

y?*nta : gen. Rozwadowski, gen. Żeiigowski, 
Sikorski, gen. Zemanek w zastępstwie E>. O. K. 
I I' Brejski i inni przedstawić ele władz cywii- 
r_w»jskawyth. W chwili zbliżania się pociągu do 
P miejskiego odezwały się dźwięki hymnu naro- 

edegrsnego przez orki.strę wojskową.
P imieniu miasta przemówienie pswiiaine 
ptizydtnt miasta p. Michałek. Mowę 

i  ^  Michałek okrzykiem na cześć 
iii

Piątek
Ssbota
Niedziela
a g  S

wy- 
swą za-

K .  P' Michałek okrzykiem na czesc Prezydenta 
By?*politej, który licznie zgromadzona pubhezncść 
K p a m e  podchwyciła Następnie p. Prezydent 
Pti« rf6tl *1° Mnik Kop mika, celem złożeni', wk-ń.a,
1 ?  da
Wf u,, koszar ułańskich, gdzie odbyła się

f e t

” HW3ŁC1 tliuiiO.MI,!:, gvu.li. v> uu ;iu  .
wręczenia sztandaru puikowi ułanów,

Kryzys w Gdańsku.
" przeciwwagą dla osiedlającego się na terenie 
bńska przemysłu i handlu polskiego, Senat 
sKle popierał nowe przedsiębiorstwa nie- 
ukazują-; im jak najdalej idącą opiekę. Mimo 

J u rm niemieckich przeżywa obecnie ciężki 
tiki 'w f̂itędu na nadprodukcję. 1 tak z 2 t^ięcy 

•w branży papierniczej straciło pracę ckoło 
nie w fabrykach cukru. Stocznia gdańska 

swe kieruje na Pomorze i do Niemiec ze
Uh* 11
C"»ia

l®8 niższą cenę. Okazuje się, iż władze gdańskie 
g - Pomyślnie rozwiązać trudności, wypływa-

M y
'• stanu waluty, bezrobocia itd.

KRONIKA.
K alendarz rzym sko-katolicki
27- g* kwietnia Zyta p.t Piotr. Kan. w.
28- go „ Paweł od krzyża W., Witalis m.
29 go „ 4 po Wielkanoc. Piotr ni.

Wschód słońca o godz. 4,41 Zachód 7,16
„ „ o 4.39 „ 7,17
„ ,, e „ 4,37 „ 7,19

MIEJSCOWA.
— Żydom w stęp  wzbroniony, Siadem Poznania 

i Bydgoszczy postąpiło także i Kępno. Kupcy Polacy 
cd paru dni nakleili na wejściach d s składów lub 
oknach różne napisy, wzbraniające żydom wstępu do 
skiadów. Najwięcej zauważyć można następujące na
pisy : „Żydom wstęp wzbroniony" — „Żydom nie 
sprzedajemy" — ,,©d żydów nie kupujemy" itp. — 
Jak widzimy, społeczeństwa nasze zabiera się stanowczo 
do walki z zalewem żydowskim.

— Lipiec będzie gorący, Wediug przewidywań 
obserwatorów astronomicznych, opartych na statystyce, 
będziemy mieć w r, b. bardzo upalny lipiec. O dr. 1869 
przypada co sześć lat na lipiec coraz wyższa tempera
tura. Tak było w r. 1875, 87, 93, 1905, 1911, 1917. 
Na rok bieżący przypada również szósty rek, którego 
lipiec będz e upalnym. Jak się zdaje idzie tu o przy
padający co sześć iat ciepły cyklon, którego przyczyny 
nie dadzą się z całą stanowczością określić,

— W ystęp  atletów  na korzyść inwalidów. 
Jak się dowiadujemy, w przejeżdża na G Śląsk za
trzymała się w Kępnie na jeden występ grupa atletów, 
dajaca w niedzielę 29 kwietnia z ramienia Centralsego 
K?ła Inwalidów w Warszawie przedstawień e, z którego 
zysk przeznaczony na inwalidów, i -formują nas, że 
dotychczas występy cieszyły się wszędzie powodzeniem,

— Baczność W ojacy i Powstańcy! Okazałe 
się koniecznym, z powodu święta Towarzystwa nasze
go w dniu 6  maja br. z okazji poświęcenia sztandaru 
i dekorowania członków, zwołać na piątek 27 bm. 
wieczorem o godr. 7 do Motelu Centralnego nadzwy
czajne zebranie, na które wszystkich członków się 
zaprasza. Zarząd Tow, Pow. i Woj. im. gen. J Hallera 
w Kępnie.

b z  Przeciw mordercom bolszewickim.
K jjbiotem  ożywionych rozmów w włoskich kc- 

ŁJcznych jest memorjał podpisany przez sze- 
*2s ^  > złożony we włoskiem Ministerstwie 
&8 .'Ulicznych, w którym piętnuje się postąpa 
jgWji Sowietów wobec Kaścioła Katolickiego 
^ wydalenia rosyjskiej delegacji Handlowej 

Po -odu możliwości udziału Delega.ji So- 
B r  Konferencji Lozańskiej memorjał oświadcza, 

^przedstawiciela morderców w Konferencji 
.1 fcyiby straszną hańbą dla całego świata.
j  R o z r u c h y  w Niemczech.

Jr0? wiadomości z Ooerhausen, ubiegłej nocyHlQ - . . .  i---- 111..

Z Poznania.

" V ;l
A c h

10 tam wszystkie składy
górnikom'dostępu do 

się tłi
innych gmachów

broni. Uzbrojony 
kopalń. Na głów-

ffiT™ gromadzą się tłumy, które starają się
ratusza i„ . , „ publicznych.

Shtu.11') niedaleko Oberhausen miejscowości 
i miejsce krwawe walki. Starcia nastąpiły 
I ?  H.tinborn. Według h,farmacji prasy niemiec- 
pra nie zorganizowane z stało przez komunistów, 

rozszerzyć je na całe .zagłębie Ruhfy. 
E ł c k i e  oskarżają też komunistów o chęć 
™n|S się z Y.ładzpmi okupacyjnemi.

lik w id acja  f lo ty  W rangla.
4.:ą ^#°szą pisma fiaucuskie, fletu ren. Wrangla 

I ł o w e j  ". likwidacji. 300 marynarzy rosyjskich 
f4zie wydanych do północnej i wschodniej

e znajdą sposobność do pracy na terenie 
13 okrętów tej floty już sprzedano.

— Program  przyjęcia m arszałka Focha w Po 
znaniu Program uroczystości, związanych z przyby 
ciem Marszałka Focha do Pc. znania: Poniedziałek
7 maja godz. 7 min. 36 przyjazd 7vl rszalka Focha da 
Poznania, powitanie przez wojewodę. Godzina 19 biad, 
następnie raut na Zamku, wydany przez Wojewodę. 
Wtorek 8 maja godz. L0 nabożeństwo w Kaicdrce 
celebrowane przez J Em. Ks Prymasa Kardynała Dal 
bora. Godz. I ł  zwiedzanie Ratusza. Godz. 11,30 
wręczenie Marszałkowi Puchowi d>pi mu dukt u a ho
nor - wego przez Senat Uniwersytetu Poznańskiego. 
Godzina 1330 śniadanie w Ratuszu, wydane przez pre
zydenta miasta Godz. 20,15 obiad intime na Zamku. 
Godz 23,55 odjazd do Torunia.

— Obrońcom b. pasa neutralnego. W ubiegłą 
niedzielę zgromadzili się w Szkole policyjnej byli 
uczestnicy walk w b. „pasie neutralnym" i członkewie 
Kim tetu niesienia pomocy członkom oddziałów poli
cyjnych b pa-a neutralnego z pp posłem dr. Meissne
rem, . komendantem policji na m. Poznań dr. Siekało 
i nadkorn. Respondkiem na czele. Dokonano rozdziału 
zebranych ofiar między funkcjonarjuszów w ogólnej 
kwocie 5  miljonów marek w gotówce i naiuraijach. 
K ’i t ;  jednego miljona wręczono funkcjonariuszowi 
Pol. Państwowej st poster. Cichockiemu z Poznania, 
który odniósł ciężkie rany w bohaterskich wazach 
Kwotę 2 miljonów przekazano wdowie po śp Anto
nim Kmieciku, posterunkowym ze Środy, poległym 
w walkach o Podkamieri

_ i 2 w ydaw nictw .
g-jtfo o procesie E ligjusza Niewiadom 
(tSjłg* °Pracowaniti i wydania obroń y Niewia 

St. Kijcńskiego, po nader szybkiem 
i ^ ‘̂ wszego nakłada ukazała się w nie- 

V I  X , .? le egzemplarzy w drugiem wydaniu o zna 
S20nei ’ uzupełnionej treści.

Jłu sPecjalnego stenograficznego podania całego 
^ _ i b l M*^4owe»o, oprócz dokumentów śledztwa

J  B K  .urugieni umieszczone niezmierne cieicawc 
A  V  S2<tzegóły dotyczące stracenia Niemiadom 
„a>", WkjJU P°grzebu, a nadto niektóre pisma Nie- 

•A  0j.0,Pjmiędzy któremi sącodez .va do wszystkich 
, hU 0[sj"/''ue sł ,wa, listy do obrońcy itp. Podano 
>A pisarzy St. Stroińskiego i Zygm. Wasi-

z doniosłym wypadku. Zamiast krótkiego 
A  2 JP,erwszego wydania podano tu życiorys 
CT, .°®r8kterystyką Niewiadomskiego i z jego 
Un.a4J $ l> snrriCc2owy książki i zgromadzone w niej do- 

t V c 2 uWiaią, że ksążka ma nie chwilowe zna-
a .u , W arł,.(, ,
j ^ C - a i ą ,  że ks ążka ma me cnwuuwe uw- 
in tta,^10̂  trwałego doniosłej wagi dokumentu 

C2 j p«j'8o. życia.
',K*®8tk ynC2fc?° e8zen,P'- wynosi 9600 mk 

,t2Vtisk-m t*r°żyżnianym. Skład główny w księ- 
s|{h Niklewicz i S-ka" w Warszawie.

Z cale i Polski
— O rganizacja mennicy. W Departamencie Kre

dytowym M r.ist-rjum skarbu wznowione zostsły prace 
przygotowawcze, mające na celu zorganizowanie men
nicy. Bicie bilonu mar! oweg > wbrew pogłoskom i o 
towanym w prasie nie jest przewidziane ze względu 
na zbliżającą się chwilę reformy walutowej Przewi
dywana jest natomiast otwarcie mennicy jeszcze w rb. 
na użytek prywatny w celu wybijania złotych polskich 
w farmie munety o zawartości kruszcu według obo
wiązującej już ustawy z września r. 1922.

— Stan bydła i nierogacizny. Według danycla 
urzędu siatystycznego z reku 1922 na mocy pierwszego 
spisu ludności i inwentarza w Rzeczypospolitej w r«ku 
1921 posiadamy koni 3 201 166. bydła rogatego —
7 894 586, owiec — 1 178 216, trzody chlewnej —
5 170 612, co w porównaniu ze stanem przedwojennym 
(obi c amy powyższe cyfry w stosunku do ludności 
i zestawiamy z przedwojennemi) tak się przedstawia: 
Na 1000 mieszkańców w Polsce przypadło: koni przed 
wojną 124, w roku 1921 — 126, bydła rogatego przed 
wojną 306, w r.-ku 192! — 3 l l ,  owiec przed wojną 
158, w roku 1921 — 86  trzody chlewnej przed wojną 
191, w roku 1921 284 szt. A więc z wyjątkiem owiec, 
mimo inwazji bolszewickiej, która setki tysięcy sztuk 
bydła wywiozła i zmarnowała, mimo dawniejsze ma
sowe rekwizycje zaborców i wrogów, osiągnęliśmy już 
stan przedwojenny.

— Czy gen W eygand przybędzie do Polaki? 
„Przegląd Wieczorny" twierdzi, że wobec mianowania 
generaia Weyganda komisarzem Syrji, nie należy ocze
kiwać przybycia jego do Polski w towarzystwie mar
szałka Focha.

— Przed zjazdem katolickim  w L s z o ir
Udział swój w czwartym zjeżdzie katoiick. w Lesztri- 
zapowiedzieli wojewoda poznański hr. Bniński i ad 
ministratar apostolski na Śląsk ks. Hlond.

Na pracę do' Francji wyjechała dnia 22 kwietnia 
z Mysiowic partja 610 robstników, skadająca się i  
200 robstnikó w i robatnic reinych z Kaliskiego i Jaro
sławia 300 robotników niekwalifikowanych z Warszawy 
Ł-tdzi i Radomia i oksła 100 górników, z któryółs 
25 wyjechało ra:sm z rodzinami w tsm 45 dzieci, na 
z góry zapewnioną pracę i mieszkanie. Na miesiąc 
maj przewidywanych jest 6  transportów 1. 5 11. 15 
19. i 25 maja, wyjeżdżających ze stacji zbornych w 
Mysłowicach. ,  ■' .‘Vj;

— Zmiana w um undurow aniu policji. W u- i 
mundurowaniu policji państwowej zajść mają niebawem 
pawne zmiany. Policjanci znajdujący się w służbie-, 
nosić będą hełmy siaiowe. Aż do czasu ich wprowadze-i
nia zamiast opaski r.a lewej ręce fankcjo.iarjusze po- k. U 
licji nosić będą w służbie rzemyk od czapki opuszczony) 
psd brodą.

— Żydowscy handlarze na wsiach Wycho- j 
drący w Kościerzynie .,Pomorzanin ‘ pisze z powodu 
plagi handlarzy żydowskich co następuje: .Handlarz
nie daje żadnej gwarancji kupującemu, czy tswar jego 
jest dobry, lub miara czy waga dokładna. Zazwyczaj', 
bywa tak, że po takim tatgu lub jarmarku kupujący \  ' 
spostrzega, iż nabył tsndete lub oszukano go na wadze,, 
albo rciarze. Al c wtenczas nie ma się u kogo upom
nieć, Uo handlarz już zdążył się ulotnić. Zresztą sam.; 
kupsjący powin tn  wied ieć o tern, że pobielając ku-'. ; 
piectwo racjonalne, przyczynia się do podniesienia do
brobytu kraju i dzięki temu reguł: je się stopień dro- , j [ l |  
żyźniany, natomiast gdy kupuje u handlarza, choć płaci j 
taniej, pada najczęściej sam ofiarą i ujmuje tym spo- - ; 
sobem dochodów krajowi i miastu. B;,i»by bardzo 
wskazanem, aby świadectwa na prawe zajmowania się.' 
tym handlem wydawano pomocnikom kupieckim, pa- . 
zbawionym możności zarabiania u f rm, a pozostającym i 
bez pracy, lub też inwalidom. Wreszcie sprawę wy- J 
dawania takich świadectw należałoby uregulować. — 1 
Sprawą winny się zająć nasze związki kupieckie.

— Nowa miejscowość kąpielowa. Niedawno, , / 
zawiązała się w Pu.ku silna w kap taiy spółka, która, -, •jr;| 
zakupiła większe parcele ziemi i lasów na półwyspie,
Hel pod Jastarnią, gdzie zamierza wybudować nową ;. 
miejscew ść kąpielową nad Bałtykiem. Wybudowany |, 
będzie kurhaus, połączony z pensjonatem, hotelem , 
i restaurac.ą Dakoia mają być wybudowane hotele . 
i pensjonaty. Otwarte zostaną także urządzone według r  ,j| 
nowoczesnych wymagań łazienki dla dorosłych i dzieci, n 
O twarcie ma nastąpić jeszcze w tym sezonie. Rozpa- •' 
trywana jest również sprawa uzyskania dagodnej ko- a 
muniksejł z Parkiem i wszystkiemi większemi miejsco- ,j 
wościami aż do G rańska.

— Zgoa działacza narodowego. We czwarick .
rano zmarł \V Warszawie;,>'p Stanisław Bi ga, wiecpre- : 
zes związku sokolego w Polsce i jedąn z najwybitniej- • 
szych członków stronni.twa narodoYzc-demokratycz- i 
nego. i

— Mord trzech dozorców więziennych W nocy i 
z . 21 na 22 bm. 4 więź rowie osadzeni' w więzieniu' i 
niokotowskiem i skazani przeważnie na odbycią w ię-. •

. zienia długoterminowego 2amsrdowali siekierami 3 do- i, 
j zorców więziennych i p zez wysoki mur uciekli, Z i- : 

alarmowane oddziały policji poszukiwały morderców 
w ciągu niedzieli w Warszawie i okbiicy bez skutku. ■

— Zbrodnia w celu rabunku. W Warsrawie 
dokonano zuchwałej zbr dni w aorni nr 25 przy 
u! Złotej na jubilerze Rosę ibngu. Rosenberg za- 
bn wszy walizkę napełnisną k sztuwno':  a tri wartości 
50 miljonów mk, skierował się do tweg mieszkania.
N.i s.hcdach zbliżyło sic do niego 2 bandytów ̂ uzbro
jonych, którzy po kilku strzałach wjrwawszy mu wa- 
I ikę, umknęli. Przybyły lekarz pog dowia stwierdził 
śmierć z powodu pastr.ału w okolicy serca

— A resztow anie oszustki. Palicja krakowska 
wpadła na trop har-ciarki walutami i oszustki poszu
kiwanej przez władze warszawskie, nazwisk.em Wolf, 
która od szeregu miesięcy jeździła i odwiedzała większe 
m.asta przemysi-wc Polski, rozrzucając odezwy anty
państwowe i zajmując się również wywozem walut 
zagranicznych. Posługiwała się przytem falszywetni do
kumentami. Oszustkę aresztowane, wspólnik zaś jej 
zdołał zbiec. Przy Wołfównie znaleziono większą tiość 
dolarów i odezwy antypaństwowe.

— W ysiedlanie żydów. Wysiedlanie uchodź ów 
żydowskich ze Lwowa odbywa się bardzo op eszaie. 
D tąd wysiedlono tyiko 182 żydów, chociaż do L <owa 
przybyło ich kiika tysięcy. Zakamarki żydowskie kryją 
mnóstwo takich, co nic mają prawo zamieszkiwania
w Polsce.

— Zasądzenie szpiegów. Ze Lwowa donoszą: 
Onegdaj zapadł wyrok w sprawie szajki, trudniącej się 
wykradaniem tajnych rozkazów wojskowych. Po prze
mówieniu prokuratora Sobolewskiego i obrońców 
dra Greka, Kibitza, i Kowalskiego, trybunał wydal 
wyrok, skazujący Judenberga na 2 lata ciężkiego wię
zienia. Aptera i Lam, każdego na półtora roku cięż
kiego więzienia.

Ze świata.
. — Znowuodroczenie procesuTichooa. ZMoskwy

piszą, proces patrjarchy Tichona został odłożony ze 
względu na oświadczenie prokuratora, że zamierza po
łączyć sprawę patrjarchy Tichona ze sprawą biskupa 

.Teodozjusa i arcyb. Nikandra.
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— Jugosfawja kupiła w yspę Wyspa Lacroma
J:[i»a Adrjatyku, która należała dawniej ds księżny Win- 
:' discbgrattz, wnuczki cesarza Franciszka Józefa, zsstafa 
M nabyta przez rząd Jugosłowiański za sumę okol© 35 

miljonów franków.

— Dżuma w lodjach. Angielski urząd zdrowia 
' egłosił piet wszy oficjalny kr munikat o epidcraji dżumy,
KTra wybuth/a w Indiach. W przeciągu sześciu ty
godni zaraza pochłonęła 50 000 ofiar. Rapcrt rządu 
indyjskiego zaznacza, że tak gwałtowny rozwój epidemji 
jest spowodowany znacznem rozmnożeniem się szczu
rów, roznoszących zarazki.

— P.ściąg pod ogniem miotaczy min. Pisma 
donoszą, że na linji Kiszyniew-Bendery w Be3sarabji 
nieznani sprawcy urządzili nadzwyczajnie śmiafy napad 
na pociąg osobowy. Zaczęli oni ogień z kar.bisów 
•maszynowych i z miotaczy min. Pociąg scalał jedynie

i dzięki przytomności umysłu maszynisty, który z nie
bywałą szybkością zdoła! pociąg wyprowadzić z rejonu 
strzałów. Po przybyciu na stację Bendery. stwierdzono, 
że pomiędzy podróżnymi znajdowało się 8 osób ciężko 
tar.nydt i 5 zab tych. Władze rumuńskie przedsię 
wzięty śledztwo dla wyjaśnienia zajścia. Jak pisma 
bukareszteńskie twierdzą, napad był prawdopodobnie 
dziełem oddziału bolszewickiego, który przekroczył 
•rtiestr.

— Proces o toalety  uczenie 2 Nowego Jorku 
donoszą, że najwyższy trybunał w Stanie Arkansas wy
da! wyrek, według którego żeńska młodzież szkclna 
ni: prawo nie dopuszczać do szkól tych koleżanek, 
które się pudrują i szminkują. Jest to epilog procesu 
zodzieów pewnej 17 letniej panny, wytoczony przeciw

koleżance, która uniemożliwiła jej z powodu pudru 
wania s>ę dostęp do szkoły.

— N arad orła na dzieci. W miejscowości 
Frankfurt w amerykańskim stenie Mechigati dwoje 
dzieci Edwina Kirby wracając z pola eto swego domu 
na farmie, blizke jeziora Crystal, zostało napadniętych 
przez ogremnego trła, który rzucił się na nie ze sto
jącego w pobliżu drzewa.. Jedno z dzieci, widząc 
niebezpieczeństwo, nie straciło przytomności, ale ude
rzyło orła kijem przez łeb, ogłuszając go. Na krzyk 
dzieci przybiegli ludzie z p la i pochwycili oszołomio
nego jeszcze orła i przenieśli go do Frai kfortu, gdzie 
jest na wystawie. Zdaniem miejscowych myśliwych, 
jest to jeden z największych okazów, jakiego od wielu 
lat tem nie widziano.

Notowania Urzędn Stann Cyw. w K ępie.
Za czas od 26. 3. — 21. 4. 1923 r. 

Urodzenia:

Wiesława, Marja Adamczewska * 26 3. 23. w Kępnie. 
Stanisława Nasiadek * 21 3. 23. w Rzetni. Stanisława 
Jaron * 25 3 23 w Kępsie. Józef Kątny * 27 3. 23. 
w Kępnie. Władysława Górska * 22 3 23. w Kępnie 
Marjanna Górska * 22. 3. 23 w Kępnie. Zbigniew Marjan 
Ksket * 29. 3. 23. w Kęnme. Aniela Stawinsga * 26. 
3. 23 w Krążkswach. Władysław Wawizynkswski * 
28 3 23 w Kopnie. Helena Pietrasiak * 28 3 . 23 
w Olszowie. Czesława Raczyńska * 1 4 23 w Kępnie. 
Stanisław Mikołajczyk * 29. 3. 23. w Krążkswach. 
Erwin Ernę t Bobka * 2, 4 23, w Przybyszewie. He
lena Badka * 31. 3 23. w Olszowie, Astom Niew'a- 
dsmski * 31. 3 23 w Kęnnie, Marjan Henryk Ku- 
ł u a * !. 4 23 w Kępnie, Stan;s!awa Teine.ri * 3. 4 23 
w Kępnie. Wincenty Grzelak * 5 4 23 w Zosinie. 
Marjan Doraegała * 8 4 23 w Kępnie. Mieczysław 
Wychewaniec * 7. 4. 23. w Turzu. Dyonizy, Atarjan 
Wiltoń * 3. 4 23. w Kęssnie, Anna KłoBusek * 5. 4; 
23 w Rzetni. Helena Wywias * 8 . 4 23. w Rzetni. 
Marja Zupa Cicha * 9 4 23 w Kęania. Leon Za
wieja * 7. 4 23 w Kępnie. Zafja Pawlak * 7 4. 23.

Anna Ksładztejczyk * 12. 4 23 
Jórrf Brlka * 16. 4 23 w Dzfckanji. 

4. 23. w Krążkawach Helena 
w Kępnie. Leon Ewaryst Wila- 

v» Kepaie. Alajzy Jan Rachel * 19 4. 
Marja Graj * 17 4 23 w Kępnie. 
4 23 w Turzu. Zofia S7klarecka

zh ■■pi Odpow iedzi redakcji.
— K. S w R. List otrzymaliśmy. Chętnie skorzy 

sumy z ewtl. korespondencji,, pr simy jednakże o po 
; i danie f.ó tów, możliwie z podaniem nazwisk gdyż tylko 

■ tym sposobem dążyć możemy ku naprawie.

w Krążkswach. 
w Stkiarce miel.
A na Podyma * 14 
Mrślena * 14 4 23 
Srek * 10. 4 23 
23. vr Myjemicacb. 
Helena Mencel * 20
* 20 4 23 w Kępnie.

Śluby:

Biurewy Feliks Adamski z Kępna z p Gertrudą 
Mularczykówną z Kępna 17. 4 23. w Kępnie. — Rebst, 
Józef Mencel z Rzotni z p Antoniną Karyciak z Rzetni 
20. 4 23. w Kępnie.

Zgony:
Panr.a Wiktorją Kr.or f  24. 3 23. w Kępnie 

75 lat. Wdewa Balbina Mozctzanowska f  24, 4 23 
w ©Iszowie 75 lat. Józef Kstny f  27. 3 23. w Kępnie 
15 gadzin. Micbsł Pacyna f  28. 3 23. w Osfrówcu 
86  lat. Kupiec Florjan Adamek f  29 ?. 23. w Kępnie 
63 lat. Zcfia Budzińska f  29. 4 23 w Kępnie 27 lat. 
Jć ef Kern y 7 4. 23. w Kępnie 5 tyg. Stolarz Adolf 
Pohls f  5  4 23. w Kępnie 35 lat. Marian Dcmsgs-a 
f  8 4 23. w Kępnie 1 i pór godz. Katarzyna Olej
niczak f  8. 4 23 w Kępnie 69 lat E'źb'etd Weso
łowska f  9 4 23 w Kępnie 48 lat. Wte.dar? Antoni
Matuszak f  12. 4. 23. w Kępnie 37 l;t. Z ,rjn Jen-
d ys'ak f  17 4 23 w OPzowie 39 lat. Anna Tetisie 
rowska f  18. 4. 23 w Ortrówcu 23 lat. H.lena Afen- 
cel f  20. 4 23. w Turzu pół godz.

Kurs giełdy warszawskiej.
z dnia 26. kwietnia 1923 r.

Dolary St. Zjednoczonych - 
Funty angielskie -
Franki francuskie -
Franki belgijskie -
Franki szwajcarskie -
Liry włoskie 
Leje rumuńskie
Marka niemiecka gotówka -

wyplata - - -Ł
Korona czeska - 
Korona austrjacka -
1 rubel zloty -
1 rubel srebrny -

Tendencja słaba.

Targ b y d l ę c y  w  Poznaniu.
Dnia 25. kwietnia 1923 r.

Płacono za 100 k!. żywej wagi:
Bydło rogate I. kl.

II. ki.
Cielęta

Świnie

Owce

Ili. kl.
I. kl.

II. kl.
III. kl. 

L kl. 
II. kl.

HI. ki.
I. kl.
II. kl.

feOOOOO"' 
5O0OOO"JL. 
520000"™ 
47(000"
400000-

i |1605S u iceoooo-i 
920000'Ł j 
560000-5?* 
480000

T
n ie la so w a n e p o c e iH  b,

bardzo korzy stnBJ-

górnośląski i d # 9 
wiecki oraz

tflapno
COĘgiel
sztuczne nawoził

H  poleca ze sw ej składnicy przy śp>cf  
@  rzu K ępińskich M łynów  Parowy^

{ Dorn Handlowy 
Je ifącla I S-Hf'

K Ę P N O . T . z o. p. d

S  TeL i76- Te!- JJ
I© s:, m e  m m m m i i ,

s l u 1

We wtorek, dnia 24 kwietnia ł?r. o godz. 102' wiecz. zasnęła 
w Bogu opatrzona Sakramentami św. po długich i ciężkich cierpieniach 
nasza najukochańsza córka i siostra 

ś. p.

I r e n a  B a r b a r o  J a n ic k a
przeżywszy lat 24.

O czem w ciężkim smutku i nieutulonym żalu donoszą
rodzice i rodzeństwo.

Bolesławiec, dnia 25. kwietnia 1923 r.
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 29 kwietnia br. o godz. 4 

po poi. z domu żałoby. 4Ó7

fjm

f E-

r •*®®e©8 ®*e*e«««es®0«©ee#e*0««e«

Na inwalidów wojennych. §
W niedzielę,dńia29kvvietniabr. {

odbę zie się w sali Hotelu Centralnego J*

w y s t ę p  |

• światowych atletów. |
Szczegóły w afiszach. ©

Początek o godzinie 8 wieczorem $ 
Po przedstawieniu ®

o zabaw a taneczna do rana. «j 
Ceny miejsc: 1600 - 5000 mk. S

Kasa otwarta od godz, 4 j»0 poi. 2  
f  Rodacy, popierajcie byt *
2  inwalidów wojennych. §
*3aaegeeei>oe«aoc8»aee»«M *B«ago«l

[ i  i I l i  p i s l i i i i i
na paszę sprzedaje  w  każdej ilości

W ielki Buczek,
413 poczta Rychtal, pow . Kępno.

Fonriuićrzs do wyborów soiiysa i Rady gminnej
do nabycia w Drukarni Spółkowe \y Kępnie.

Piec
westfalski na sprzedaż.

Gdzie, wskaże efcsp. 
N. P. L. pod nr. 415.

Potrzebny od zaraz

POMOCNIK 
i uczeń

do zawodu stolarskiego.
Jan Groszek,

mistrz stolarski — Bralin.
Damska

M A SZYN A
do szycia

zaraz na sprzedaż.
Gdzie wskaże eksp. N. 

P L. p :d  nr. 411.

Młodsza

dziewczyna
do dzieci od 1. 5. 1923 r. 
potrzebna. 405

Zgłoszenia
Głó.wny dworzec 

Restauracja dworcowa.

m
Saletra chilijska
superfosfat, 

to masówka,
sól potasowa40° o @ 

ospa Kaliska | |
stale na składzie. ®

1 Eytotti Koniecki
K ępno . T e l.8 2 .
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■{antrakty dzierżawne
dla w łaścicieli domóv^

poleca

Drukarnia Spółkowa w Kępnie.

Zarząd dóbr Mikorzyn
m a zaraz  do sprzedan ia  około

100 OBIEC
rasowych (merinos precoces)
w  tem 5 baranów , 20 m atek m łodych, 

30 starszych, 14 skopów  i 30 jagniąt.

Poczta Domanin.

dobrowolnej
W  środę, dnia 2

o godz. !0 przed p0^
* sprzedam

w Kępnie, o!. KłsrszawsHB
w  podw órzu : ; Jj
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